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A U S T R Y A.

Wiedeń 2 Marca.
Jego świątobliwość patryarcha grecki w 

Jeruzalem, Anastasius, przesłał tu niedawno 
cesarzowi i królowi naszemu przez swego 
archidiakona doniesienie pisemne, w któreir. 
wyszczególnia rozmaite nieszczęścia i klęs­
ki, jakie dotknęły grób Jezusa Chrystusa, 
przez co takowy zapadł w niezmierne długi; 
uprasza więc J. C. K. M. o pzwolenie otwo­
rzenia składki przez greckich współwyznaw­
ców w krajach ces: anstryackich zr.Bydują 
rych się, ca załatwienie koniecznych po- 
tizeb i spłacenie długów grobu świętego, 
C< sarz Jmci przyjął łaskawie prośbę petry- 
archy i dozwolił żądanej składki, która 
przez w/adze duchowne z pomocą władz 
rządowych nu korzyść Masztom i kościoła 
greckiego przy grobio świętym, zbierana ii 

odesłana będzie. Nieszczęścia i klęski c 
których tu wzmianka, są jeszcze w świeżey 
pamięci. Pierwszym powodem było polata­
nie greckie, dla którego wybuchnienia wie­
le zrobili Turcy szkody klasztorowi grobu

śuietego, przez uciski, rabunki i różne ty- 
raństwa.

B E L G I A.
Bruzclla 6 Marca, 

i Celem objaśnienia przyczyny powrotu, dy­
plomata naszego barona ooghorst z Miinich , 
dokąd był wyjechał w poselstwie;, ogłasza dzien­
nik Lynx następujące pismo, za którego an­
teny czność w pewnym względzie zaręczę:
Okólnik do postów bawarskich przy- Dworach 

Zagranicznych.
MiLiich 8  Lutego 1853 r.

»Mości Panie! — Zasady które służ,, za 
skazowKępolityceK-óia naszegoPana, pod ’kto- 
wały sa-ne przez się instrukeye, które posłom 
J.K. Mości przy seymie związku Niemieckie­
go wyprawie xięztwaLuxomburskiegp udzie­
lone zostały. — Główna ich treść opiewa, że 
proponowany rozbiór xięztwaLuxembutgskic- 
go i odstąpienie częśc francuzkiey nowemu 
królestwu Belgii przez scynt zwiatzku niemie­
ckiego, w ten nzas dopiero będzie przyznane, 
gdy król wielki xiąże, i druga Jinija domu 
Nassan nato zezwolą,i gdy strata którą zwią­
zek niemiecki w tym poniesie,- przez wrie-



lenie równych części Kraju skąd inąd, wy­
nagrodzone zostanie. — Wynagrodzenie to ża­
dnego objaśnienia nie potrzebuje; usprawiedli­
wia się one same przez się, będąc yt istoci e pro­
stą solidarnością interessów i wzajemnych 
ręko;,mi, które pomiędzy xiążęty nieinieckie- 
mi i krajami związkowemi ^istnieją, i są pod­
stawą ich zjednoczenia. Ze zaś projekt do 
traktatu rozdziału pomiędzy Holłandyą i Bel- 
giją, który w króice potem przez pośredni- ' 
czące Dwory był spisany, dotąd mimo wszel­
kie W tym celu użyte środki, nieosiągnąl 
przyzwolenia Króla Jinc. Niderlandów, a J. 
Królewska Mość trzymając się ciągle oświad­
czenia złożonego ze swojey strony seymowi 
niemieckiemu, uznał za przyzwoite wstrzymać 
się z uznaniem xięcia Leopolda królem Belgi- 
jow  aż do zupełnego urządzenia tey okoli­
czności; odebrał w przeciąga tego czasu noty- 
fikacyą o wstąpieniu na tron pomienionego xią- 
żęcia, równie jak ozawartym związku małżeń­
skim tegoż, z królewną fracuską Ludwiką, 
którey ąnieprzyjąć wziął sobie za obowiązek.

sRzeczy mogły były wszakże pozostać na 
tym stopniu, bez najmniejszego nadweręże­
nia, i Król Jmci pochlebiał sobie, ii xiąże 
Leopold nśecd.nówi oddania sprawiedliwo­
ści osobistym uezucim jego , i powody tak 
łatwego do pojęcia postępowąnia, za słuszne 
uznać zechce.— Nieszczęściem atoli, nadzie­
ja ta zawiedzioną została; albowiem xiąże 
Leopold, jak WPan z pism publicznych prze­
konasz się: bez poprzedniczego ozimymiieuia, 
bez wybadania pierwey myśli dworu nasze- 
szego, chwycił się nagłrgo postanowienia, 
przysłać Nain w charakterze posła swojego 
barona Jozefa de Hooghvorst, któremu rad 
byłem naynocniey oszczędzić nieprzyjemno­
ści, z odprawienia go na powrót bez skutku; 
co jednak nastąpić musiało, nie tylko dla te­
go, że jego pasłannictwo bez poprzedniego 
zwyczaynego zawiadomienia nastąpiło, ale 
oraz z przyczyny, że takowe w pewnym wzglę­
dzie czyniło gwałt postanowieniu króla na­
szego, rozstrzygając W ten sposób pytanie 
względem uznania, które Jego Król. MóSc w 
mądrości swey uznał się bydz zniewolonym 
zostawić w zawieszeniu, aż sprawy Luxem- 
burskie sfanowczo i z zadowoleniem wszyst- 
stki.b stron interess w tem mających, urzą­
dzone zostaną. — Gdy Pan Hooghvorsl z ro­
dziną swoją przybył do tuteyszey stolicy, nie- 
pomyślawszy oynaymmey o tem, jaki skutek

< «
poseistwo jego wziąść może; znalazł się w 
nader przykrem położeniu, kiedy na tak nie­
spodziewane natrafił trudności, które mu prze- * 
szkodziły dopełnić zleconego poselstwa. Gdy 
zaś niesądził .za przyzwoitą rzecz, jako pry­
watny, przedstawiać się N. Panu, postanowił 
przeto na moje ręce, złożyć własnorę­
czne pismo swego monarchy, którego przy­
jęcie J. K. Mość uważał również za nie­
właściwe; i gdy mu na żądanie jego, piśmien­
nie toż samo co powiedziane było ustnie, po­
wtórzyłem; przedsięwziął aż do powrotu goń­
ca, który tey chwili odjechał z opisaniem 
niepomyślności jego do Bnvxelli, udać się ztąd 
do Wiednia.

»Mam honor przesłać WPanu ninieyszer.i 
odpowiedź moję piśmienną, daną baronowi de 
Hooghvorst; posłuży ona WPanu za skazów- 
kę i postawi go w możności, dania korzyst­
nych objaśnień dworowi przy którym zosta­
jesz, o otwartem i rzetelnem postępowaniu na­
szego rządu. Jego Królewska Mość wie do­
brze, iż niewszędzie jednakowe znaydzie uzna­
nie słuszności swoich kroków: lecz gdy ze 
strony naszey chętnie przypnszczamy, że -ak 
zwikłana okoliczność, przez gabinety, na zu­
pełnie odinienąey politycznej’ sferze działają­
ce, rczniamie ini że bydź uważaną; marny 
\vięc prawo spodziewać się, że nawzajem u 
wielu znajdziemy względne polityki naszey 
uważanie; szczególniey zaś możemy w tem 
polegać na przyznauiu , nam słuszności ze 
strony xiążąt związku niemieckiego, bacząc, 
żęta prawem iinteressem jest wszystkich, któ­
rych obronę Król Jegomość otwarcie bie­
rze na siebie, i że inaczey, bez zauad hono­
ru i sprawiedliwości których Jego Królewska 
Mość uaysnrnienniey się trzyma, niebyłoby 
już w Niemczech ani bezpieczeństwa ani rę- 
koymi posiadania prawey własności.

(podpisano Giese 
Minister spraw zagranicznych.

Dnia 7 Marca.— Dochodzi nas wiadomość 
z Londynu, że lord Grey postanowił raczey 
się usunąć, niż nieukończyć jak nayspieszniey 
spraw hollendersko - belgijskich. Gcyby Bel- 
gija na nieczynność wskazaną znowu by­
ła , w ten cza s wypadałoby sobie życzyć, aże­
by oba mocarstwa, środków .swych przy­
muszających użyły tylko na morzu. Nowe 
wkroczenie Woy.sk francuzkich do Belgijów, 
byłoby naysinutnieyszym wypadkiem. Mini­
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ster i ant pod Ładnym warunkiem zezwolić na 
to niepowino.

Donoszą z Cambrai, ze jeneiał porucznik 
St. Cyr Nugucz szef sztabu jeneralnego armii 
polnocney, kazai dla siebie nająć to samo 
mieszkanie, które zayinował przy ostatniem 
wkroczeniu woysk francuzkich.

H O L A N D Y A
Ha&a 3 marca.

Wzmacnianie twierdz i warowni nad Skal­
dą, dzieje się z naywiększym pośpiechem. 
Mówią ..ze i nadmorska Flandrya, nowym 
korpusem woyska ina. bydź zabezpieczoną. 
Statek parowy Surinam, który teraz stoi na 
kotwicy w porcie Flessj ngi, przeznaczony jest 
na przewiezienie nowego poselstwa królew­
skiego do Londynu.—

Belgijanie zdają się podobnież ze swey 
strony wzmacniać spiesznie nad granicą 
łlandryi, skąd wnosićby można, że się ztey 
-Strony obawiają od nąs napaści. Pomiędzy 
woyskiem ich z resztą, ciągle panuje zbiego- 
stwo; przybywający tu od nich zbiegi wciela­
ni są do korpusu półkowniwnika Cleerens.

P O R T U G A L I A .
Lizbona 16 Lutego.

Dzisiejsza gazeta dworska zawiera roz­
kaz Don Miguela, w moc którego ina bydź 
natychmiast 5960 Ijidzi powołanych do służby 
w woysku Iinijowtin.

T  U B C Y A.
Ud granic Ser mii 17 Lutego.

Troskliwość orga iizo wania woyska regu­
larnego W Konstantynopolu, bardzo zwolnia- 
ła, i zdaje się że Sułtan stracił wszelką ufność 
w woysku regularnem, skoro nowa taktyka 
tak szkodliTvą okazała się dla pnństwa otto- 
mańskiego. Z tern wszystkiein to samo po­
lepszenie w urządzeniu w'ojska agipskiego i 
obszernieysze rogalęzienie strategicznych u- 
miejętnosci pomiędzy dowódcami, ułatwi­
ły tema woysku zwycięztwo. — Mówią iż 
ina nastąpić reforma prawie wszystkich pół- 
ków, a inilicye mają szczególnie pełnić 
siu ibę Wojenną. — Daleko inniey natu­
ralnie kosztować będzie taki systemat i sto- 
sownieyszy będzie do wyższego wykształce­
nia tureckich officerów i do ducha tego na-

rodu, gdy takowy nic więcey nie wymaga jak. 
cokolwiek osobistego męztwa i naturalnego 
zuania. Pokoy z F.Iehemedem Ali, zdaje się 
zresztą tak, jak gdyby, jaż był zawarty. Kor­
pus serwijski który miat wyruszyć do stoli­
cy otrzymał przeciwny rozkaz. Xiąże Mi­
łosz chce teraz użyć wszelkiego usiłowania, 
do przywrócenia ducha porządku, we wszy­
stkich obwodach; zdaje się nawfet, iż zachę­
cany jest do tego tak z Petersburga, jakoteż 
z Konstantynopola, aby wszelkie nieporozu­
mienia godził sposobami pośredniczemr, i dla 
tego zostawiano1 zupełnie jego względności 
wszelkie użalania serwijskich i tureckich pod­
danych ile meżiiości łagodzić, aby każdy po­
zór do niespokoynych wypadków, usunięty, 
żostał. Także w Bośnii postępowanie tego 
xięcia, pozbawi tamteyszych mieszkańców, 
nietylko wszelkiey nadziei, aby mogli bydź _ 
wspieranemi od Serwii, lecz owszem wprawi 
ich w trwogę- i zmusi do uległości. Według 
listów z Konstantynopola, czynią wieluie u- 
zbrojenia w Persyi; ntówią że Szach chce re 
klaniować od rządu angielskiego różne pre- 
tensyje, które me zan iar silnym popierać sposo­
bem, gdyby mu przedmiot takowych miał bydź 
odmówiony. Chociaż nie Wymieniają imien- 

■» nie tych pretensyi. przecież dodają, że ta­
kowe dla Persyi są nader ważne.

) -------------

A M E R Y K A  P O Ł U D N IO W A . 
Mex>jk. Gazely wychodzące w Vera Cruz 

z dnia 5 stycznia donoszą o tryumfie, jaki 
odniosł jenerał Pedrazza, w przyjęcin swera 
napowrót w Mexyku i wstąpienfo na nowo 
na urząd'prezjdenta rzeczypospolitey. Po u - . 
znaniu prawa ainuestj i, zaprowadzony został 
napowrót prawy rząd w Puebla dnia 26 gru­
dnia a dnia 27 garnizon Mexyku ogłosił się 
za jenerałem Padrazza.

. (a p . s.)

Rozmaitości.
NAYPIERWSI BORONOW IE.

Naystarszy z pokolenia Montmorensych, 
nazywany jest zwykle naypierwszym baronem 
chrzeciaństwa weFrancyi; albowiem rodzina ta 
utrzymuje, że jeden z przodków jey pierwszym 
był znawróconey szlachty na wiarę chrześciań- 
śką. Gdy niedawno xiąże T alleyrand zastał 
xięcia Montmorensy w jedney kompanii z 
baronem Rotszrldem, wkrótce po wyniesieniu



tegoż Jo stanu szlacheckiego, rzekł do sie­
cią: Czy pozwoli mi p*erwszy baron chrze­
ścijaństwa, przedstawić sobie pierwszego ba­
rona żydowsiwa? —

KUCHNIA ARABÓW.

Nikt przy tafc ważnym ogniu jeść nie go­
tuje, jak Araby w wyższym Egipcie, którzy 
gdy potrzeba materyału palnego, wydobywa­
ją mumije, przerębują na sztuki zamiast drze­
wa, i zapalają ogień. Mumije, jak Wiado­
mo balsamowane były substancyami ogni- 
Siemi, i tym sposobem goreją zwłoki kilka 
tysięcy lat chowane, pod baraniną dzikiego 
muzułmana.—

CEL POBOŻNOŚCI ST. SYMONISTÓW.

Nie dawno wystawiono w Paryżu na iicy' 
tacy ą ruchomości w hotelu St: Simonistów, 
gdzie około 40. łóżek tych świętobliwych 
oyców i braci, w kształcie naywykwiutniey- 
szyrn, zwróciły naybardziey na siebie uwagę 
kupujących. Zwierciadła, kominki, kandelabry, 
stoły, biura, i wszystkie inne sprzęty, cu­
dnie odpowiadały temu wyobrażeniu jakie 
miano o zupełnie f i lo z o ficz n y ch  zagłębieniach 
sio tey sekty, którey epikureizin był isto- 
tnen bożyszczem. Ci, ża> których uitnlą- 
dza ta nowa nauka moralna miała bydź roz- 
kr: ewianą, niebardzo się zbudowali na licy­
tacji po swoich apostołach.

NOWY HYAMENT.

List z Hydrabad donosi, że jeden bardzo 
ubogi wieśniak indyjski znalazł niedawno 
dijament, który ważył jedenaście ruf'*. Czło­
wiek tu niemający żadnego wyobrażeria o- 
szacunktl znalezionego kleynotu, przez cie­
kawość porozbijał go na mniejsze sztuki!... 
Naywiększa z nich atoli wazy 7. rupii i 
szacowaną jest półtora milijona talarów. 
Wszystkie kawałki posiada dziś Nisain, któ­
ry je snbie przy wlasczył,—jakąby zas nagro­
dę odebrał znalazca ? niewiadomo. Może 
kilkauaście bainbusuw na biedne plecy.

BEWOLUCYA W KUCHNI.
Pewien anglik nazwiskiem Hiks, który 

przed i wcina laty odkrył byłsposób wydobywa­
nia Alkoholu z pieczywa chleba, zrobił tera  ̂
bardzo ważne odkrycie, to Jest wynalazł ma­
szynę wydająca z siebie krąg gazu, przy 
którym wszelkie iriesiwa, piec i gotować .no­
żna. Sztuka przeto kucharska, ograniczać 
się teraz będzie na bardzo czystey, prostey, 
prawie ełeganckiey procederze, i na goto-

waniepotraw oszczędzi czwartą część potrze­
bnego czasu. Ze zaś dush spekulacyjny an­
glików każdą rzecz pod swoje panowanie 
zagarnia, zawczasu więc wnosić można’, że 
w uróice ogień w kuchniach stanie ŝię nie 
potrzebnym.

f i o r u n  w s k r z e s i c i e l .
9 i

Żyjemy w czasach pełnych cudów Dotąd 
jak wiadomo, piorun zabijał ludzi; któżby 

, uwierzył, aby inogl kiedy zupełnie przeciwne 
sprawić skutki? A przecież następujący wy­
padek przekona, żc tak jest w samej rzeczy. 
Pewien chłopak wieyski, w prowincyi Orka- 
mas z,ednoczonych stanów Ameryki półno­
cnej nazwiskiem Werley, zinarł niedawno, 
i jeż wieziony był na Cmentarz. Nagle po­
wstaje burza z piorunami, oskrzydla cały orszak 
pogrzebowy i la czystein poiu,— piorun uderza 
w trumnę nieboszczyka,— i dziwy niesłychane' 
chłopiec powstaje jakhy ze snu przebudzony? 
Zdaje się że ogisit elektryczny pioruna zniwe­
czył ściśnięcia konwulsyjne które miały bydz 
przyczyną śmierci, tego wskrzeszouegó nie­
boszczyka.—Żyje on teraz w dobrem zdro­
wiu, ałe co osobliwszą jest jeszcze przytem 
rzeczą, że ma prorocze natchnienia i wiele 
rzeczy trafnie już przenowiedział.

i  M Y Ś L I .

Naynieublagańszemt dla nas krytykami są 
ci, którzy inimo zaślepienie wlasney miłości, 
czują się bydź zawsze od nas bardzo niźszemi.

284 —

Nic niemasz śmiesznieyszego, jak zazdrość 
grająca rolę życzliwej przyjaciółki; postać 
jey wtenczas jest tak głupią, jak owegc wie- 
śniaka na kiormaszu,któremu rzezimieszek wy­
próżnił kieszeń z pieniędzy,— chociaż w niey 
ciągle trzymał rękę na straży.

Zycie każdego publicysty dla tego jest 
godne pożałowania, że czasem łada bakałarz 
wieyski sądzi .o jego zdoluościach, — a co 
najgorsza! —- mierząc go na swoją własną 
skalę. To jest prawdziwe barbarzyństwo! —

Wcliwili tryumfu, miey' zaraz na myśli 
przebaczyć wszystkie głupstwa i niegodziwo- 
sci twoiiu nieprzyjaciołom; inaczey poinieniał- 
byś się tylko z n̂ieroi na rolę, i tym sposo­
bem uratowałbyś ich podłość od wyr :utów 
sumienia. ~ '*

Doniesiecie. '
Jest pewien kcnifss do Wiednia; ńfohy 

w  tych dniach w y je żd ża ł, raczy się zgłosić 
po informacją do kantoruGazefy Krakowskiey.


